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Ameryka Hiszpańska. 


M; „ Następnisoy list D. Filipade la Garoa do 
s Distra Woyny i Marynarki Mexykanskiey, ob- 
ania sposób uwięzienia Yturbidego po ie- 
86 wylądowania w Soto-la-Marina: 
nSoto-la-Marina d. 17. Lipca 1824.' 


„,  »JWpPaniel Dnia 14go t. m. stanęła An. 
Sielsha pryganiyna: Spring, po 64rodniowey 
'Bludze przy wniyściu do porta. Doniesiono 
; > Że okręt ten przybył prosto z Londyna 
Przywiózł Karola Beneskiego oraz drugiego 
tego, przyiaciela pierwszego, którzy udać się 
Rinia do Mexykn dla wniyścia w układy z Rza- 
den względem osadzenia iakićy części krain; 
pał gą pełnomocnictwo od trzech kupoów Ír- 
sadzkich w Londynie osiadłych.« 
»Dnia następuigcego rano przyiałem Benes- 
i którego chciałem się wypytać o zamia- 
ch i plecach Yturbidego względnie tego 
z Beneski zapewniwszy mię w sposbie , 
pad) Ła rzetelny uważałem, że przy iego od- 
SŁdzię Yiarbide z całą swoią rodziną Żył 
Oddaleniu od świata, pośpieszył do okrętu 
zawiarze powrócenia ląd z swym towarzy- 
m, którego na okręcie zostawił.« { 
=: »Wczoray o godzinie 1 po połndniu za- 
z donit mię dowódzca posterunka przy wniy- 
AK do portu, że Beneski z droga osobą, 
p órey nie można było poznać, bo była prze- 
RL poszedł pieszo ku drodze. Udałem się 
w, Pobniast na owo mieysce z małym oddziałem 
UA, w zamiarze zapytania Beneskiego, gdy- 
dzi eba było. Już po godzinie 4 po poła- 
6 „„ Potkałem icb pod los Arroyos, blisko 
pr zin od tego miasta. Poznałem, że ten 
wit rany człowiek był Ytarbide, przemó- 
lg, ”, 10 mnie i powiedzisł mi, że osoby , 
io re „ôn do okrętu odprowadził, byłyto iego 
à l dzieci młodsze; resztę zostawił w Lon- 
A Kazałem go natynhimiast poymaći pod 
ba 24 zasłons totay przyprowadzić, gdzie -0s0- 
igo dostatecznie iest strzeżona.« 
z; sPomimo rozporządzenia ustawy Z d. 28. 
"nią względnie iego osoby wydanćy, z o- 
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15. Października 1824. 
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wagi, że był bezbronny i okazywał uległość, 
Ì w zaofenin stawił się przedemną, na odpo- 
wiedzialność moia postanowiłem przesłać go 
prześwietpemo Kongressowi tego Panstwa, aby 
toż Zgromadzenie o losie iego zawyrokowało. 
Deisieyszego wieczora poiadę do Padylli, 

gdzie Kongres odbywa swe posiedzenie.« 
sNiechay Bóg JWPana zachowa i t. d.s 
»Felipe de la Garca.« 


List z Limy z d. 15. Czerwca zawićra, 
co nastiępuie: »Okręty Hiszpanskia liniiowe: 
Azyia o 74 1 Odkrycie o 54 działach za- 
winęły niedawno do Kailao, które tak , jak 
Lima zaięte iest od kilka miesięcy przez woy- 
ska Królewskie pod rozkazami Wice-.Króla Łe- ` 
serny. Azyia i Odkrycie przywiozły wiel- 
ka ilość broni, zspasów woiennych i Żywności. 
Nadto przybycie tych dwóch okrętów iest wiel. 
ką korzyścią dl» sprawy Królewskićy. Odtąd 
pannie naywięhsza zgoda między Jenerałami 
Królewskiemi, bo nakobiec otrzymali wiado- 
mości urzędową o wypadkach zaszłych w Hi- 
szpanii i odebrali rozkazy Króla, którego 
nieograniczona Władza ogłoszona we wszy- 
stkich znacznych miastach Peruwianskich z ra- 
dością woyska i mieszkanców, patrzących teraz 
na porządek i spokoyność , jakie nastąpiły po 
nierzędzie i rewoluoyynych bezprawiach. Hi- 
szpanów siła morska przewyższa teraz siłę mor- 
ską niepodległych, ponieważ ostatni przy wzię- 
cin Kallao atracili siedem okrętów, Ts prze- 
waga Król: marynarki pozbawia Boliwara 
wszelkiey nadziei, otrzymania morzem pomo- 
xy, a Że nie w stanie utrzymywać się dłogo ba 
ladzie, zatóćm zdaie się, że położenie iego 
zupełnie nieszczęśne, Cofaisc się zmnizony 
był bić się z woyskiem Jenerałów Lasernyi 
Kantaraka, którzy Trnxillo zaięli. W Qui- 
to ogłosili sie wszyscy za Ferdynandem 
VII. Nie podpada watpliwości, że Guaya- 
qril i Pasto póyda za tym przykładem i żę 
niebawem nie tylko całe Pera ale i Doliwar 
będzie w mocy II szpanów.a 


Kongres władngcy Mexykański wydał wy. 
rok, a Władzę wykonawcza takowy zatwierdzi- 


X 


ła, mocą htórego wszystkie długi kraiowe 
zaciągnione podozas pano+ania Wice- Króla aż 
do ogloszenia niepodległości sa nznane. Rów- 
nież ten sam wyrok uznaie zrobione długi hra- 
iowe przez Naczelnika niepodległych pod pa- 
nowaniem Yturbida, 

Jenerał Brawo, pokonawszy buntowni- 
ków w prowincji Xalisgo i osadziwszy Sto- 
Jicę Guadal s xa rę. powrócił do Mexy- 
ku w d. 27. Lipca, gdzie preyięty był z ra- 
dościa. 

Podczas rozpraw, zaszłych na Rongressie 
w d. 15. Lipca uczyniono wniosek: zbliżyc formę 
Rzada Mexykańshiego do formy Zjednoczonych 
Stanów i podlag tego w imieyscu Władzy wy- 
konawczćy, złożoney z trzech osób mianowżó 
Jednego Prezydenta, Jeśli się ten proiekt 
utrzyma , sądza, że Jenerał Bravo będzie Pre- 
zydenteim mianowany. 


Portugaliia i Brazyliia. 

Podłog wiadomosci z Bahii z dnia 17g0 
Lipca, zamiar znanego Prezydenta proanincyi 
Fernambuko, Carvalho, chcącego ogłosić 
się niepodległym , nieszczęśliwie dla niego skoń- 
Czył się. Jak wiadomo, wydał ón woynę pro» 
wincyiom Ceara i Alagoas, dla zimuszenia 
ich,by przystapiły do iego proiekta utworzenia 
Rzeczpolitey Połnocno-Braszyliyskiego Związka. 
Atoli mieszkshcy owych prowincyy sprzeciwia- 
li się rozdziałowi Państwa na połuduiowai pół- 
nocną Brazyliią i Carvalho, który prze- 
ciwko nim osobiście wyszedł w pole, został 
w różnych potyczkach pobity i zmuszony zniąć 
miasto Recife (Fernamboko), gdzie zam- 
knięty, doznaie niedostatku i zapewnie nieba- 
weim będzie się musiał poddać. . W samćy Ba- 
bii sprzeciwiano się rozdziałowi, a lad przy- 
chylny konstytncyi przez Don Pedro l. na- 
daney 

W Maranhamie zaszły nieiakie rozruchy, 
atoli nie ścingały się do rozdzielenie Państwa, 
lecz celem tycb było oddalenie tamecznego Pre- 
zydenta, Bruce, do kłórego lud ma wstręt. 
Nakonieo listy z Rio de Janeiro z d. 135g0 
Lipca donoszą, że wiadomość o wypadkach w 
Lizbonie w d. 30, Kwietnia oddaliła zupeł- 
nie obawę względem wyprawy Portugalskiey, i 
zniewoliła Cesarza wysłać nową eskadrę do blo- 
kowania Fernambukn rłożoną z 2 fregat 2 
brygów i kilku lekkich statków. (Zdaie się, 
że położenie Carvalha nie było ieszcze pod 
tenozas w Rio wiadomo. i 


Hiszpaniia. 


Dzieńnik Rozpraw zawićra z Ms- 


dryta z d. 9. Września: »Wyroh Królewski 
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rozporzadza, aby wszystkie sprawy handlowe 
tylko na pismie mogące się nkończyć , w miey- 
scach, gdzie sp Kenzalaty, takowym w d. 
t. m. przełożone i w przeznaszone do teg? 
ksiegi wciągnięte były. — Dwa wyroki Miui- 
stra Skarbu porządhuią zapłatę urzędników ^ 
Dekret Królewski zawidziany przez Ministri 
W oyny przeznacza całą płacę wszystkim ofi- 
cerom, iehcom woiennym powracaigcym z F raD- 
cyt, atoli tylko podług stopni, iahie mieli prze 
d. 7. Marca 1820. — lglesias, schwytany’ 
bronią w ręku, został dzisiay powieszony, s 
potem ćwiertowany. — Tahie iest tu od doi kilka 
zimno doymuiące, że palą na kominach w pałacu: 
co widocznie miało wpływ na zdrowieKróla, który 
oprócz tego przez napady podagry wiele cierpit!* 
Jeduskowoż Monarcha pracnie codziennie z Mi“ 
nistrem Sprawiedliwości, Colomarde, któ” 
remo wszyscy ioni Mipistrowie listy urzędo”%8 
przesółnia, — Rad stara się wszelkiemi sit" 
ini, aby oczekniąo regularnego woyska, ila 
możności powiększyć korpnsy Król. ocboto'ków: 
Oprócz rozmaitych przywilejów przyrzeczony” 
ochotnikom , wyrok Królew: upoważnia także 
wszystkie Władce prowincyyne , otworzyć dla 
tych dobrowolne składki. Maunioypalnosó Ma 
dryoka, którey dochody ztąd, że dozwolono ief 
powiększyć akcyzy, wielkiey mógą nabyć ro% 
ciągłości, każdemu ochotuikowi z klaszy robo” 
ozėy , w dzień słażby, płaci po Q realów. Poinim0 
takich wydatkow, postanowiła utworzyć kor 
pus iazdy ochotników złożony z 400 ludzi. < 
Minister woypy Craz, i wraz z nim aw? 
zieni Oficerowie gwardyi, (liczbę onych po” 
daia na 32) ieszoze dotąd są w taiemnem trzy” 
mani więzieniu, I na prowinoyiach poymeni 
także kilka osób wpłątanych do iego sprawy * 
osadzono w Alcazar Segovia.a 


Wielka Brytaniia i Irlandyia. 


Doniesienia z Irla ndyi są zaspokaiaiące? 
Tameczne gazety od kilka tygodni nie namić' 
niały o istotoem zaburzenin spokoyności Th 
zwany Kapitan Rock zachowaie się spohoysići 
w kilka baronisch odwołano akt o powsiapi” 
Główną przyczyna zaś iest, Że żniwa są obi” 
te, i wywóz zboża i bydła znaczny. sę 

Gazety Loodyńskie zapewnisią, że Si 
William A'Coart wysłany będzie do Lon 
dynu z płacą Booo fuot. szterl, a Sir Edos 
Thornton przeniesiony zostanie z Liab 
ny do Madrytu. P. Hamilton pow” 
z Neapoln, a Sir Charles Staart, któreś, 
zastąpi Sir Charles Bagot, z Paryża. 3 
dwa będą mieli płacę a mieysce P. Ham 
na otrzyma może Margrabia Hastiug; pi” 


ie 


| 


pl mniey mówię, iż oprócz Wielhorządztwa 
alty będzie Postem w Neapola. 


Li Ostatne wiadomości z Jamsiki z d. 24. 

m: bardo są zaspohsiaiące. Gazety tey wy- 

sa "apelnione SA sprawami przeciwko bon- 

5 nikom Ne grom. Osmiu £ nich okarano świer- 
» A wiela wshazano na wygnanie. 


Francyia. 


a Mówią, że Król Karol X. w Poniedzia- 
P d, 27- Września odprawi konno wiazd do 
Yt a na czele połkow gwardyi i narodo- 
„ oh, woyska liniowego, otoczony Dełfinem 
fbi sAżętami krwi. Sądzą, że przy tėy sposob- 
ści pokaże się Król w mundurze Pałkowni- 
a Jenerata Karabinierów. 
Wyrokiem Króla z d. 22. Września da- 
ho śmierć 21 francnzkim zbiegóm, którzy 
Przeciwko Francyi wzięli broh. Równie i 
„ych dwoachset czterdziestu i dwóm woysko- 
VU na różne kary wskazanym złagodzono 
Wyrok, 

Rozporządzenie Króla z d. 23. Września 
Przywraca szkołę prawa w Grenoblu, znie- 
pona w d, 2. Kwietnia 1821 za postępowanie 

mecznych uczniów, przeciwne posinszeh- 
“tag, 
„Król nadał Xięciu Burbon i Xięcio Or- 


Powe 


y"óskiemu tytuł: Jego Królewicowskiey 
gp: pracował codziennie w St. Clond 


rezydentem rady ministeryialnėy i na prze- 

„a z innnmi Mioistrami; i Marszałkowi 

„aodonald iako Ksnclerzowi Legii bonoro- 

“êy dozwolił Król przełożyć osobiscie iego 

teboty. a 

Prezydent Izby Deputowanych P. Ravez 

Przybył do Paryża w d. 21. Września, po- 

tem udał się bezpośrednio do P. Vilłele. 

Mozeam i Teatra Paryskie miały być zno- 

O ma rozkaz hrólewski w d. z9. Września 
%*orzone. 

ł Wszystkie osoby umieszczone przez zmar- 
BO Króla na lisćie cywilućy, opłacsne bę- 
? tymczasowo przez Króla terażnieyszego po- 
ływszy od d. 16. z. m. 

t Dziennik rozpraw donosi z Perpignan 

ct Wrześnis: »Ponieważ na brzegach Ka- 

"Pipi kn Francyi, postrzeżono okręty niezna- 

h 7 bandery, a razem niewiedziano o kierun- 

Inki przedsieweżwa, zatćm  dowódzes 


schodnicb Pireneów kazał, wyruszyć zało- | 


« Colloure do Banojuls, dla strzeżenia 
A ważnego punktu, 
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Królestwo Polskie. 


— Z Warszawy d.14, Września, — 

Komisyia Rządowa przychodów i skarbu 
uwiadomia ioteressowne osoby, iż Xiaże Na- 
miestnik Królewski postanowieciem swoiem na 
dnin 17. Sierpnia b. r. zapadłóm zezwolić ra- 
czył: aby Nabywcy dóbr nigdyś za Rząda Au- 
strylachiego sprzedanych spłaceli należności za 
też dobra od nich Skarbowi przypadaiące obli- 
gacyiami, które była komisyia Centralna Lihwi- 
dacyyns mieszkańcom przedmieścia Pragi na 
pretensyie za rozebrane ich domy i zabrane 
place pod fortifihacyie, wydała. — Komisyie 
Województw Krakowskiego, Sandomirskiego , 
Lubelskiego i Podlaskiego, otrzymały polece- 
nie ogłoszenia w Dziennikach woiewódzkich 
szczegółowych przepisów, do których nabywe 
cy dóbr wspomnionych, przy spłacaniu nałeże 
ności obligacyismi tego rodzain, stosować się 
maia obowiązek. — Z tych więc Dzienników 
będą mogli powziąć potrzebną dla siebie wia- 
domość. 


Ta u pIe ty Thea: 


Dostrzegacz Austryiaoki z dnia 4. 
Pażdziernika nwieścił ; 

— Z Konstantynopola d.10. Września: — 

Zamiar wzięcia Samos spełzł na nicróm, 
Doniesienia konsularne ze Smirny udzielsią 
w tey mierze co następnie: 

„Kapitan Basza stał od d. 10. Sierpnia bli» 
sho Samos. W d. 11 ukazał się z częścią swo- 
iey floty przed Kolumnami *) w stronie po» 
ładniowóy kończstości wyspy i bombardował 
bezskntecznie będacy tamże nowo omooniony 
zamek. Przewozowe iego okręty stały w oie- 
śninie morskiey (Bogas), dzielaoey Samoa 
od Azyi wnieyszćy w celu zabrania woyska, 
zgromadzonego pod Efezem, Soała Non- 
va it, d. Oddział woyska tureckiego 4000 la- 
dzi, płynąo w d. 11. spotkał w stronie północ- 
nóy wyspy dywizyią greckich okrętów, tako- 
wa nderzywszy na niego rozprószyła go. Dwa 
lab trzy okręty tureckie zginęły, reszta schro- 
niła się pod brzegi azyiatychie, 

Po tóm pierwszóm, oraz i ostatnićm przed- 
sięwzięcia wyładowania, wsrystho przedsiębier- 
stwo zamieniło się w potyczki morskie, czyli 
raczey obroty morshie , które między 12. U alga 
codziennie się ponawiały, Hydryoci i Sperio- 
ci, maigo od d. 12. blisko 3o okrętów, wzmo- 
cnieni ieszoze późnićy 10, opanowali zntokę 
przy brzegach azyiachich, w stronie północ 


*) Tak zwane micysce od ruin świątyni Junony. 
Przy. Dost. Austry. 


nóy przylądka Sapta Marina, gdzie stała flota 
turecka, i tym sposobem z tego ważne- 
go pankta dla związka obu brzegów, nie 
dopuszozali przewozu woysk. Ponieważ Kapi- 
tan Basza nie przeszkodził ich wtargnieniu 
w owę ciaspinę morska, tedy mn nic więcey 
nie pozostawało, iah tylko wypędzić ich anowa 
z tego korzystnego stanowislia. W tym celu 
w d. 12., 15. i 16. Sierpnia rozpoczął silny 
ogień przeciwko greckim okrętom, iednak ten 
żadnych nie sprawił skutków, albowiem boiażń 
branderów w wąskim Kanale, zawsze w wiel- 
hiėm oddaleniu od nieprzyiaciełskićy otrzymy- 
wała flotę turecka. Nabonieo w d. 17. Sierp- 
nia miał mieprzyiaciel ogolnie uderzyć; atoli 
tą razg udało się Grekom, iż zbliżyłi się flocie 
turechićy z sześcioima branderaini ; i w skutek 
tego trzy ich okręty, fregatę turecką o 54, 
korwetę trypolitańska o 48, i bryg tonetañski 
© 20 działach, oraz blisko z 2000 ludzi, wy- 
sadzili w powietrze. Poczem Kapitan Basza 
pozostał wprawdzie w swoiem stanowisku pod 
przylądkiem St. Marina; lecz, że mniey iak 
pierwóy mógł mieć nadziei wylądowenia, więc 
w d. 20. opościł stanowisko pod Samos i bez 
dalszey przeszkody popłynał na odnogę Stan- 
ko -Cos; woyska zebrane na brzegach azyia- 
tychich miały się po większćy częsci rozeyść 
po tem zdarzeniu.« i 
Doniesienia powstańców o potyczkach mor- 
skich pod Samos zgadzaią się w głównóy rze- 
czy z powyższemi podaniami. Dla zupełnego 
obrazu , udzielamy tu wyimkn z tycbże donie- 
sień. 


Z Gazety Hydryiockiey ( Przyiaciel 
prawa) z Nru. 42 z d. 8. (20) Sierpoia. 

Wyimek z listu Wice - Adtnirała Sachtn- 
ri, z portu Dar -bBogas z 
nia. z Hat 

»W d. 30. Lipca ( 11. Sierpnia) 40 nie- 
przyjacielskich okrętów, maiscycb woysko, uda- 
wały iaboby chciały ladaGać w części wyspy 
Samos, zwaney Karlovasi. Spotkaliśmy ie 
płynące powyżey Samos, puścilismy się za 
niemi, zatopiliśmy dwa z tychże okrętów; dwa 
zabraliśmy ,-reszta uciekła pod przyległe brze- 
gi Azyi mnieyszey.a 

»W czoray ( 12. Sierpnia) przybyliśmy do 
Dar Bogas, i zarzuciliśmy kotwicę w tym 
porcie. Flota nieprzyiacielska pod rezkazaimi 
Topal Baszy, złożone z 18 wielkich a wię- 
cey iak ze 100 mnieyszych statków , stała na 
kotwicy za przyladkiem St. Marine, do praw- 
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„wnieyszey i przewieść ie do Samos. 


d. 1. ( 13.)Sierp-, 


dy podobna, że dnia wczorayszego miała wii 
część woyska obozniącego na brzegach A*] 
Skott 
nas postrzegł nieprzyiaciel, roszył w 18 wić 
kich okrętów o godzinie 7mey przeciwho pad! 
i zaczał do vas strzelać; stoli zaczepka ta olt 
zachwiała bynaymnićy odwagi naszych, i 
brandery pościwszy się ku prawemu skrzydł! 
bieprzyiaciela, doststecznemi były zmusić flott 
turechą do ucieczki.« 
,  »Dzisisy o tey asmćy godzinie zbliży" 
się znown eskadra nieprzyiacielska, i poczć 
do nas dawać ognia; atoli brandery nasze zn0”* 
wu ią odpędziły, a dywizyia nie podniesła P“ 
wet kotwioy.a 

»Sądziemy za rzecz naypotrzebniej!'ł 
strzedz tego punkta w Bo gas, ( ciasniny Ma” 
skiey ) iako nayniebezpiecznieyszego dla S* 
mos i uważania poruszeń nieprzyiaciela; pr 
nieważ zaś wielkie siły zebrał, tedy nie pie” 
wćy wyruszemy przeciwko niemo, dopóki nie* 
połączemy się z dywizyią Spesiotów, z htórel 
nie mamy więcćy iah tylko ieden okręt i jede” 
brander, tah, że flota nasza w tém stanowiś 
ku składa się teraz tylko z 26 żagli.« 


»W d. 4. (16.) Sierpnia połaczyło sia 
z nami g Speziotokich okrętów, a ieden Jp 
ryiooki; Farkom znaczna wydaliśmy bitwę, 00 
si odnieśli zwycięstwo; flota Turecka zinuszł” 
na do ucieczki. 

»Dzień 5. ( 17.) Sićrpnia był dniem n00“ 
wey chwały dla Greoyi. "Fa mała Grecka dy” 
wizyla stoczyła potyczkę z bardzo moonp esh%7 
drą Tarecką, i za pomoca sześcin branderó” 
na morza olwartem , między przyladhiem St- 
Merina i Kolomnawi zniszczyła fregstę o 54» 
droga o 48 i bryga o 20 działach. Więcey ie 
3000 nieprzyiaciół zginęło w tey waloe.a 

sNa brygu zapalonym, był Basza Tane- 
tański ze swoią rodziną; rzucił się w morze! 
za nim okręt wzniósł się w powietrze, atoli 
maytki barki Spezyotów wydobyli go żywego 
z wtedy i wzięli w niewolę.« 

_  »Zamieszanie hyło tak wielkie, że wieła 
nieprzyiaciół z przyległych okrętów widząc I0* 
dzi wpadsinoych w morze z ohrętów pałęcych się 


z bołażni rzucili się także w morzę i potoneli * 


pMężni dowódcy branderów i Kapitano” 
wie Kanari g Psary, D. Taapelli, j. 
Vatikioti, D. Rafelise, i Romhbots! 
z Hydry i Lazar z Spezyi w dniat)j®?’ 
sława się okryli,« 
(Dokończenie nastapi.) 


a 


(Do tego Numera Gazety iest Rozmaitości Numer XLI. dołączony.) 
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